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Porządek nabożeństw. Kwiecień.
17. Hiedziela III. po Wielkiej Nocy.

6 na int. Ks. Prałata od III. zak. św. Franciszka 
7‘A cicha msza św.
8 o opiekę św. Józefa za parafjan z Słupny
9 in d. Int. d. Jungmannerver. Gen.-K.

107< suma na podz. Najśw. Sercu P. J. i na cześć 
św. Ant. za łaski z prośbą o d.

Zakończenie misji św.
18. Poniedziałek.
g. 6 za f Józefa Piwowara roczn. S.

6’A fur t Sofie Radwański m. K.
77z w św. Krzyżu do Op. Bosk. w p. int.

19. Wtorek.
g. 6 za f Emanuela Treścińskiego roczn. z k. 

77s fur + Albrecht Gertrud S.
20. Ś r o d a.
g. 6 za + Marję Tomecką, Wilh. Tomeckiego 

i Zofję ż. z k.
77a zum hi. Geiste fur eine Familie

21. Czwartek. Św. Anzelm
g. 6 fur f Kurt Glintschert Jahresm. m. K.

772 fur f Martha Zakrzewski u. Joh. Krett m. K.
22. Piątek. Św. Soter i Kajus
g. 6 w int. pewn. rodziny

772 za ft członków Bractwa Różańca św. z k.
23. Sobota. Św. Wojciech
gę 6 za f Jana Sputa roczn. S.

77a za nowożeńców Glowotz — Waluga
24. Niedziela IV. po W.
g. 6 od 111. Zak. Karm, w int. ks. Prałata

8 za roczne dziecię Irenę Polok
9 in d. Int. d. H. H. Pralaten v. III. Ord 

107i na int. ks. Prałata od Zespołu Tow. Kat.

Z kioniki parafjalnej.
Ochrzczono: 10 chłopaków, 5 dziewczynek 

Przystąpiło do Stołu Pańskiego:
W piątek, mężatek i matek 3804
W sobotę, panienek 3453.
W niedzielę wspólna gen. kom. św. 2853 osób. 
Razem w ciągu tygodnia od 3 do )0 bm.

11.770 osób.
Chorych się odwiedziło:

W Brzęczkowicach i Słupny 14 chorych — ks. 
Misjonarz Jarosz ; w Miejskim Janowie, Stawiska, 
Ćmok i Huta Rozalji 11 chorych — ks. Misjonarz 
Cisek; Miejskie Szopienice i ulica ks. Klemana 6 cho­
rych — ks. Misjonarz Dominik. Razem 31 chorych

W mieście zaopatrzono 36 chorych : — ks. Mi­
sjonarz Dominik 17 chorych, —ks. Misjonarz Jarosz 
11 chorych, — ks. Misjonarz Cisek 8 chorych.

Zmarli.
Paweł Klausa, inwalida, 70 lat. Hyldegarda, 

córka robotnika Edwarda Pietrzyka. Stanisław, syn 

malarza Kazimierza Małolepszego, Piotr Szołtysek, 
ślusarz, 53 lat. Anna Palusik z d. Błaszczyk, żona 
kolejarza Pawła Palusika, 49 lat. Eugenjusz, syn bez­
robotnego Emila Wikłacza.

W niedzielę, dnia 24 bm. o g. 10.15 będą od­
prawione uroczyste nabożeństwa na int. Przew. 
ks. Prałata, z okazji Jego Imienin. Do gremjalnego 
wzięcia udziału w nabożeństwie — ze sztandarami 
zaprasza wszystkie miejscowe organizacje stojące na 
gruncie zasad katolickich.

Zarząd Zespołu Polsk. Tow. Kat.
W święto Opieki św. Józefa ma III. Zakon 

Karmelitański absolucję generalną.
III, Zakon Karmelitański ma dziś w niedzielę 

po nieszporach w starym kościele miesięczne zgro­
madzenie, tym którzy są w próbie, przypomina się 
obowiązek przybycia, innym, którzy próbę zaczynają, 
daje się okazję do zapisu.

111. Zakon św. Franc. ma w niedz. 17 bm. po 
południu o godz. 2 zebranie w K. D. L., na które 
się wszystkich braci i sióstr zaprasza.

Aspirantki Kongr, Marj. mają miesięczne ze­
branie w czwartek 21 bm. o g. 5 w K. D. L.

Stów. .Młodz. żeńskiej ma w czwartek o g. 6 
zebranie dla oddziału młodszego, o g.7 dla oddziału 
starszego w K. D. L. „Bogu służ”.

Stów. Młodz. męskiej. W czwartek 21 bm. 
odbędzie się w K. D. L. o g. 8 wiecz. zebranie dla 
obu oddziałów. Na porz. dzień, wykład i przepro­
wadzenie ankiety o miłości w S. M. P.

Stów. Kat. Czeladników ma w poniedziałek, 
dnia 18 bm. o g. 19.30 zebranie w K. D. L.

Kat. Tow. Polek ma w poniedziałek, dnia 
18 kwietnia o godz. 4 zebranie w K. D. L.

Deutsche Marian, Jungfrauen-Kongregation. 
Sonntag, d. 17. IV. um 3 Uhr nachmittags Betstun- 
de in der altert Kirche.

Montag, d. 18. IV. findet um 6 Uhr abends 
die Versamm!ung der Aspirantinnen im Vereinszim- 
mer Oderskistr. statt.

Przew. OO. Misjonarzom za niestrudzoną owo­
cną pracę składa w imieniu matek i dzieci serdeczne 
Bóg zapłać I Tow. Matek Chrzęść.

Podziękowanie. Wszystkim Paniom, które za­
jęły się zwiezieniem chorych do kościoła oraz opie­
kowały się niemi podczas nabożeństwa w dniu 9 bm. 
jak również Dyrekcji Kopalń Mysłowickiej i W. P. 
Golasowskim za bezinteresowne udzielenie powózek 
Zarząd Stów. Pań Mil. Św. Winc. a Paulo tą drogą 
składa serdeczne podziękowanie.

Pod znakiem łaski Bożej.
Parafja Mysłowicka przeżywa dni, jakich już od 

niepamiętnych czasów nie była świadkiem; są to 
przedewszy'łkiem dni zmiłowania Bożego. Serca 
i dusze parafjan są do głębi wstrząśnięte głębokiemi 



naukami Przewieleb. XX. Jezuitów-Misjonarzy. Żal 
nam tych nielicznych parafjan, którzy sobie nie ży­
czyli tej uczty duchowej i w swojej obojętności i opie­
szałości albo nawet zatwardziałości nie brali udziału 
w Misji św. Sami siebie okradli z wielkiej łaski 
Bożej. Tysiące serc znalazło w tych ciężkich chwi­
lach walki o byt i o życie, ukojenie i spokój we­
wnętrzny I Iluż to uporządkowało swoje życie we­
wnętrzne, któżby policzył tych wszystkich, którym 
spadł kamień ze sumienia, którzy nabrali nowej 
odwagi, chęci i radości dożycia, którzy pojednawszy 
się z Bogiem czują się po Misji św. szczęśliwemi 
dziećmi znowu Bożymi. Dla niejednego ta Misja św. 
stała się ratunkiem, innych na nowe tory życia 
lepszego pchnęła, innych utwierdziła i wzmocniła. 
Kto w Misji św. brał żywy udział, nie zapomni jej 
przez całe życie swe.

Przew. OO. Misjonarze nie szczędzili siebie. 
Przeorali całą parafję, o nikim nie zapomnieli. Jeśli 
udział niewiast i panien był liczny, to mężczyźni 
nieomal jeszcze lepiej dopisali. Na każdej nauce był 
kościół pełny, a często przepełniony, i to nietylko 
wieczorami ale także rano. Nabożeństwa takie jak 
nabożeństwa piątkowe, nabożeństwo dla chorych 
i biednych, sumy niedzielne, nauki stanowe dla matek, 
ojców, dla panien i młodzieńców nie zapomni się 
tak łatwo.

Wszystkich tych, którzy do kościoła przybyć nie 
mogli, odwiedzili Przew. XX. Misjonarze po domach 
(zaopatrzyli 67 chorych i starych), po szpitalach (w 
szpitalu Brackim i Miejskim po 2 nauki i 90 Ko- 
munij św.), we więzieniu (3 nauki i 120 Kumunij św.), 
w Zakładzie św. Józefa (nauka i 20 Kumunij św.). 
Osobne nauki odbyły się dla dzieci, dla szkół do­
kształcających, dla Kongregacji Marjańskiej, 4 nauki 
odbyły się dla urzędników, nauczycieli, adwokatów, 
lekarzy, i t. d., które zakończyło osobne nabożeń­
stwo w ubiegły czwartek w starym Kościele (146 Ko- 
munij św.). Razem wygłosili 60 kazań.

Udział w Sakramentach św. był wielki, w pierw­
szym tygodniu spowiadało przez 2 dni około 24 księ­
ży i udzielono około 6000 osobom Sakramentu św. 
Pokuty, a blisko 12.000 Komunij św. rozdano. Z Bo­
giem pojednały się osoby, które 20, 30 i 40 lat nie 
były u Stołu Pańskiego. Czy tu łaska i miłosierdzie 
Boskie nie są oczywiste. Stwierdzano różne nadzwy­
czajne łaski nawrócenia i zdarzenia. Przytaczamy jed­
no zdarzenie, które niechcemy tu nazwać cudem a 
które nie można nazwać także zwykłym przypadkiem.

Pewna kobieta nie chciała uczęszczać na Misję 
św., twierdząc rzekomo, że ma Pana Boga w domu. 
Podczas Misji świętej, udławiła się fak nieszczęśli­
wie, że trzeba było pomocy lekarskiej. Pewien lekarz 
tutejszy wysłał ją do Katowic do lekarza specjalisty 
celem operacji. W drodze wstępuje chora za namo­
wą męża do Kościoła św. Krzyża. Tu modli się chora 
gorąco przed cudowną figurą Pana Jezusa, a wcho­
dząc z Kościoła połyka kilka kropli wody święconej. 
W tej chwili ustępują dolegliwości i zamiast do le­
karza specjalisty wraca zdrowa do domu. Pewnie 
palec Boży 1 Któżby mógł wyliczyć wszystkie we­
wnętrzne cuda łaski Bożej nadzwyczajnych nawróceń ? 
nie na darmo modliła się od tygodni parafja nasza 
o zmiłowanie Boskie.

Módimy się jeszcze nadal o miłosierdzie Boskie 
dla tych , którzy sobie uszy zatykali przed naukami 
misyjnemi i nadal chcą trwać w niełasce Bożej i w 
grzechach. Aczkolwiek Misja św minęła, niech nie 
minie czas nawróceń łaski Bożej. Oby przynajmniej 
po Misji św. przyszli ci grzesznicy i pojednali się z Bo­
giem. „Niechcę śmierci grzesznika, ale żeby się na­
wrócił i żył”, mówi Bóg.

Dziękujemy także Panu Bogu za odebrane ła­
ski i módimy się za XX. Misjonarzy, aby im dał Bóg 
zdrowie do dalszej pracy misyjnej i wieczne zbawie­
nie za ich trudy. A „kto grzeszył, niech już więcej 
nie grzeszy!".

Echa Misji św. dla niewiast i panien.
Tydzień od 3 do 9 kwietnia br. był jakby je- 

dnem wielkiem świętem dla mysłowickich katoliczek.
Rano i popołudniu rozgłośnie brzmiały dzwony, 

wzywając wiernych do świątyni, gdzie Wielebni Księ­
ża Misjonarze głosili słowo Boże.

Tłumnie śpieszył ród niewieści na zew dzwonów! 
Bo gdzież w dzisiejszych ciężkich czasach szukać po­
krzepienia i ukojenia, jak nie u stóp Ukrzyżowanego?

Serce rosło, gdy się patrzyło na tę wielką rze­
szę niewiast, zasłuchanych w nauki Księży Misjona­
rzy, którzy umacniali i krzepili wiarę wątpiących i 
wskazywali drogi, po których iść trzeba, by osiągnąć 
ostateczny cel człowieka : wiekuistą szczęśliwość ; po 
uczali żony i matki, w innych zaś naukach panny, 
o obowiązkach z ich stanu wypływających; przed­
stawiali ohydę i zgubne skutki grzechu, nawołując 
do unikania go, a dążenia zaś do doskonałości; 
podkreślali, że nietylko chleba, ale przedewszystkiem 
Nieba nam potrzeba, a Niebo to tylko własną pracą 
i wysiłkiem każdy zdobyć musi.

Wiele, wiele wzruszających i podniosłych chwil 
przeżyłyśmy w ciągu tego tygodnia.

Nie było chyba takiej wśród nas, której łza nie 
świeciła w oku w czasie nabożeństwa, w którem po­
święcano naszą parafję Najświętszemu Sercu Pana 
Jezusa, lub też w czasie Mszy św. dla ubogich i 
chorych, na której zaroiło się w presbiterjum od ró­
żnych kalek, starców i chorych, których Ks. Misjonarz 
z dobrocią i tkliwością iście ojcowską spowiadał, inni 
zaś Księża udzielali Komunji św.

W niedzielę o godzinie 6 tej rano Komunję św. 
Generalną zakończyła się Misja św. dla niewiast i 
panien. Niewątpliwie wstrząsnęła ona głęboko set­
kami, a może i tysiącami serc, pogłębiła zasady wia­
ry św., obudziła sumienia.

Przeszła, jak burza wiosenna, po której wszyst­
ko budzi się do życia i jasno świeci słońce!

Odrodzone i z grzechów oczyszczone serca 
mocno, jak dzwony, biją na chwałę Bożą, a w nie­
jednej duszy, którą rozgrzało i oświeciło słońce łaski 
Bożej, rozwinie się niewątpliwie piękny kwiat chrze­
ścijańskiej cnoty i doskonałości.

Wielebnym Księżom Misjonarzom, oraz Prze­
wielebnemu Ks, Prałatowi Dr. Bromboszczowi za zgo­
towanie tej wielkiej uczty duchowej należą się od 
wszystkich parafjanek mysłowickich jak najserdecz­
niejsze i najgorętsze wyrazy wdzięczności i podzię­
kowania. Jedna z uczestniczek.
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Polecam sztuczne nawozy na wiosnę po najniższ. cenach: 
Rmonjak 21% — Saletrę sodową. — Kainit 10% — Super- 
fosfat 16% — Rmon superfosfat 9.9% — Kali Amon, super-, 
fosfat do ogrodów działkowych — Tomasówkę 17-18% — Wióry 
rogowe do kwiatów w doniczkach — Mieszankę ogrodową — 

Wyborową mieszankę do kwiatów doniczkowych.
Gerard Kmiotek

S. Skład Drogerja „Irys“ 
Mysłowice, Bytomska 8. Tel. 88.

łl. Skład Drogerja pod „Aniołem" 
Wielkie Piekary, Marjacka 44. Tel. 114.

Wydawca: Kat. Urząd Parafjalny w Mysłowicach. — Odpo­
wiada : Piotr Mądry Mysłowice. — Tłoczono w drukarni „Sztuka" 

w Mysłowicach, uł. Powstańców 7.


